w Łodzi: 
Rocznie rs. 9 k — 
Półrocznie „ åk 50 
KE wartalnie 2 50 


» = 
w Królestwie i Cesarstwie: 


. Is. 12k. 
6 k. 


Rocznie 


Półlrocznie s 


Cena pojedynczego numeru 5 kop. 


CZWARTEK. 


d. (14) 2 Sierpnia 1884 r. 


pismo przemysłowe, handlowe i literackie. 


CENA OGŁOSZEŃ: 

Za jeden wiersz pełitem lub za jega 
miejsce: 

Zwykłe ogłoszenia: za 1 raz 7 kop. 
za 2 razy 18 k, za 3 razy 18 k., za 4 
razy 22 k., za 5 rany 25 k., za G razy 
"48 k, za więcej razypo 4 k. za każdy raz 

Nekrologi: za każdy wiersz 12 kop. 

Reklamy: za każdy wiersz 15 kop. ` 

Stałe 3 wierszowe ogłoszenia adreso 
we rs. 2 miesięcznie. 


Kalendarzyk. 


Dziś: Euzebiusza Wyznawcy. 
Jutro: Wniebowzięcie N. P. M: 


VVschód słońca o godz. 4 m. 35. Zachód o godz. 7 m. 34. 
Długość dnia godz. 14 m.59. Ubyło dnia godz. 1 m. 44. 


Biuro Redakeyi 


ulica Cegielniana Nr. SEA/b. 
|. ADRES TELEGRAFICZNY: 0 0, 
EKEURAKOWSULY, ŁOÓBZ. 


| LJ 
_ - Od Redakcyt. 
7 dniem 1-ym sierpnia otworzyliśmy 
dział osobny, przeznaczony na bezpła- | 
tne umieszczanie pożądanych przez na-| 
szych -prenumeratorów zakupów, zaty- | 
tułowany  submisye. 
Czyniąc to, pragniemy udogodnić| 
przemysłowcom tak mozolne, a często 
i nieprzyjemne traktowanie: osobiste z 
kilku nieraż agentami. Sadzimy bo- 
wiem, że każdy korzystniej obslużo- 
nym będzie, wybierając najodpowie- 
dniejsze dla swych potrzeb co do ce- 
ny i gatunku towary, podług prób mu 
przysłanych na skutek ogłoszeń, poda- 
wanych w „Dzienniku.*  Upraszamy 
tylko o jasne, a ile możności najzwię- 
źlejsze określanie żądań łaskawych 
prenumeratorów, oraz o zawiadamia- 
nie telefonem lub listownie, gdy za- 
kup poddanego submisyi towaru przyj- 
dzie do skutku, celem wykreślenia. da- 
nej pozycyi z listy anonsowej. Rów- 
nocześnie zaś oznajmiamy, że naju- 
przejmiej będziemy służyć wszelkiemi 
wyjaśnieniami zgłaszającym się w ce- 
lu sprzedaży, gdyby określenie danej 
submisyi wydało się im niejasnem. 


0 BARDZIEJ RÓWNONIĘRNEM OPODATKOWANIU 
PRZEMYSŁU I HANDLU. 


—uUp— , 
(Dokończenie—patrz Nr. 160). 

7) Świadectwo na drobny. handel daje 
prawo utrzymywać jednę izbę dla prowa- 
dzenia handlu, jak sklep, piwnicę, lodownię 
it. p. Inne izby mogą być dopuszczone 
tylko za opłatą osobnego biletu na prawo 


drobnego handlu (taryfa D), na każde dwie 


JEDEN FAŁSZYWY KROK 


May „Agnes Pleming- 


przełożyła z angielskiego 
BRONISŁAWA NEUFELDOWNA. 


—r— 


(Datszy ciąg — patrz Nr. 166). 


— Są w swoich pokojach na górze, hot- 
.dują gracyom, starając się 0 wygląd jak- 
najwspanialszy. Pół do siódmej — mówi: 
ła Malgosia, wyjmując zegarek — uważaj- 
cie dobrze moje panny, bo wkrótce będzie- 
cie miały zadymioną kapustę. © e 

Lady Matylda wzruszyła ramionami, wła- 
ciwym sobie zwyczajem. ; , 

— Ciekawam, co ma znaczyć to wyraże- 
nie? Chodź, Ethel, sądzę, że skoro musi- 
my iść, to niema co opierać się. Niena- 
widzę tych głupich prób. 

— Nienawidzisz wielu rzeczy, ale to nie 
nie znaczy — powiedziałam wchodząc do spo- 
kojnego już domu. Po burzy następuje już 
cisza! Doprawdy, ten spokój ma coś prze 
rażającego w sobie po tym Babelu głosów, 
który panował tu przed 15 minutami. 
_Przebiegłszy długi, pusty kurysarz po. 
dosyć wysokich wschodąch, dotarłyśmy. do 
obszernej sali, napelnionej krzesłami. Był 
to czasowy teatr. W samym końcu poko- 
ju wisiała uroczysta zielona kurtyna wraz 
z rzędem kiukietów, jpoza tem scena. Bo- 
cznemi' drzwiami, schodząc dwa, czy trzy 
stopnie, dostałyśmy Się do foyer artystów, 
gdzie wszyscy aktorzy, w liczbie dwunastu 
lub więcej może, byli zebrani, 


i Administracyi. BE. 


8) Mieszczanie i cechowi, trudniący sięjgrudnia 1880 zdanie rady państwa), usta- 


rzemiosłem przy pomócy li 


członków |nowić nowe opłaty za Świadectwa i bilety 


swej rodziny, oraz jednego najemnego ro-|według taryf przy niniejszem załączonych 
botnika, nie opłacają żadnego świadectwa.|(G, D, Z} 


_ 9) Zakłady fabryczne, rzemieślnicze i 
warsztaty prowadzone przy pomocy pracy 
ręcznej, bez maszyn i aparatów poruszanych 
parą lub wodą i zajmujące do 16 robotni- 


'|ków, opłacają świadectwa przemysłowe, od- 


powiadające liczbie robotników (taryfa Z). 

10) Utrzymywarne przy tychże zakładach, 
w. oddzielnych pokojach, sklepy do sprzeda- 
ży wyrobów gotowych, winny opłacać bilet 
na prawo drobnego handlu. , 

Uwaga. Warsztat, w którym prowadzo- 
ue jest rzemiosło, nie poczytuje się za 
sklep, choćby sprzedawano w nim wyroby 
tegoż warsztatu. Na > . 

11) Oddzielne sklepy, utrzymywane przez 
zakłady fabryczne i warsztaty dla sprzeda- 
ży własnych wyrobów, oraz sklepy, znajdu- 
jące się przy tychże zakładach, winny opła- 
cać prawo handlu na zasadach ogólnych. 

12) Majstrowie (choziajewa), podejmują- 
cy się wykonania jakichś robót przy pomo- 
cy najętych robotników, jak kamieniarze, 
cieśle, sztukatorowie, dekarze i t. d., opła- 
cają świadectwa przemysłowe zależnie od 
ilości robotników, jeżeli tych jest mniej niż 
16; jeżeli robotników jest. więcej niż 16, 
wykupić winni świadectwo 2 gildyi. Prze- 
pis ten stosuje się i do „arteli”, rządzących 
się ustawą lub innemi przepisaani, odpowie- 
dnio zatwiordzonemi i wtedy członkowie 
„arteli” uważają się za robotników; nie sto- 
suje się to do „arteli” zawiązanych chwilo- 
wo dla wykonania jakiejkolwiek roboty. 

13) Zakłady dorożkarskie i furmańskie, 
utrzymujące więcej niż 16 robotników, 0-| 
płacają świadectwo 2 gildyi, poniżej cyfry | 
16, — płacą świadectwa przemysłowe zale- 
źnie od liczby robotników. ` 

IL. Zamiast istniejących opłat za świa- 
dectwa na prawo przelnysłu i handlu i zaj 
bilety na prawo utrzymywania zakładów 
przemysłowych i handlowych (taryfy G i D,| 
dod. V i VI do art, 29 przepisów z d. 9 


dectw dla wędrownych 


lutego 1865), oraz opłat dodatkowych do 
tychże świadectw (Najwyżej zatwierdzone 
w dniu 8 czerwca i 10 grudnia 1874 i 16 


Ów wodewił, była to bagatelka w trzech 
aktach, udramatyzowana umyślnie przez je- 
dnego Z naszych nauczycieli — historya Un- 
dyny. Ja byłam Hildebrandem, lady Mau- 
de Wernon-Bertraldą piękną a niewierną; 
wysoka, wdzięczna dziewczyna, Fanny Gra- 
ham, — dziadkiem wodnym; zaś. tęskniącą, 
piękną, kochającą, opuszczoną Undyną — 
młoda miss Ida Lascelles, kuzynka cnego 
Karola Lascelles, przedmiotu gorących za- 
pałów lady Vernon. sa 

Ida stała sama, już w kostyumie 1 wy- 
glądała bardziej uroczo, niż kiedykolwiek 
Undyna we. własnej postaci wyglądać mo- 
gła. Duże, niebieskie oczy, czyste jak gwia- 
zdy, głębokie jak toń jeziora, jasne, tago- 
dne, świecące; Cera gładka jak atłas a bia- 
ła jak mleko; subtelny, ledwie widzialny 
róż jej ust i twarzy, dlugie, jasne loki, 
spadające do stanu a podjęte „wodnemi li- 
liami; wysmukła, delikatna kibić — dopra- 
wdy czytelniey, to tylko słaby jej opis. Je- 
dnak miss Ida Lascelles nie była bynaj- 


mniej uosobiońą łagodnością; wiedziałam 


o tem dobrze a starałem się zapomnieć o 
owych wybuchach porywczych, których tak 
często byłam „świadkiem i wyobrażałam ją 
sobie słodką, uległą, eteryczną, powiewną 
istotą, której byla, pod względem: powierz: 
chowności, istotnie uosobieniem. - Lubiłam 
Idę, Miała dużo błędów, wprawdzie. nie 
tak nieprzyzwoitych i bijących w oczy,. jak 
lady Maude — ale któż ich niema? Ale 
przytem posiadała wióle zalet, wogóle wyż- 
szą była nad inne koleżanki. Ji edynaczka 
pieszezona, trochę zepsnta, „była jednak 
bardzo ujmująca, nader wdzięczna, niewy-. 
powiedzianie. ładna. Tak, lubiłam ją: 


Inni aktorzy stali, siedzieli w rozmai- 


tych pozach a wszyscy również już w ko-| 


| wzrastał. 


ILL Opłaty dodatkowe od świadectw, 
pobierane na rzecz znstytucyj miejskich i 
ziemskich, obliczać od nowych opłat w sto- 
sunku nie wyższym nad 159/, od świadectw 


1i2 gildyi i 109%, od pozostałych doku- 


mentów. 


IV. Opłaty ustanowione niniejszemi prze- 


pisami zacząć pobierać przy wydawaniu 
świadectw na rok 1885. 

V: W tymże terminie: a) zaprzestać wy- 
dawania, przy świadectwach na drobny han- 
del, biletów na utrzymywanie sklepów (£07- 
gowych zuwiedienij), i b) wydawania świa- 
rzemieślników miej- 
skich. AA 


Taryfa G. 


Opłaty za świadectwa na prawo handlu i 

przemysłu. 
- Świadectwo 1 gildyi-—wszędzie 566 rs.; 
świadectwo 2 gildyi, w miejscowościach kla- 
sy 1 — 120 rs, kl. 2 — 95 rs., kl. 3 — 75 
rs., kl, 4-— 55 rs., klasy 5 — 40 rs.; świa- 
dectwo na drobny handel w miejscowości 
klasy 1 — 30 rs., kl. 2 — 25 rs, kl. 3 — 
20 rs., kl. 4 — 15 rs., kl. 5— 10:rs.; świa- 
dectwo na prowadzenie handlu na wózku— 


16 18., na kramik ręczny, nośny — 6 rubli, 


świadectwa dla subjektów (prikuzczyczje): 
klasy 1—wszędzie 36 rubli, kl. 2— wszędzie 
6 rs; Świadectwa paszportowe rodzin ku- 
pieckich: 1 gildyi 15 rs; 2 gildyi 6 rs. 
Taryfa D. | 
Opłaty za bilety na zaklady handłowe 
i przemyslowe. 

"Przy świadectwach .1 .gildyi, w miejsco- 
wościach: klasy 1 — 55 rs. kl: 2 — 45 rs., 
kl. 3 — 35 rs, kl, 4 — 25.1s., kl. 5 — 20) 
rs, przy świadectwach 2 gildyi w miejsco- 
wościach: klasy 1 — 35 rs., kl. 2 — 25 rs., 
kl. 3 — 20 rs, kl. 4 —15 rs, kl. 5 — 10 
rs; bilety na drobny handel, w miejsco- 
wościach: klasy I — 10 rs.. kl. 2 —8 rs, 
kl. 3 —6 rs., kl. 4 —4 rs. kl, 5—2 rs. 


styumach. W środku stał niemłody męż- 
czyzna, niejaki p. Tillson, reżyser lekkiej 
komedyi z pobliskiego teatru. Przychodził 
on dwa razy na tydzień, by wyuczyć nas 
ról. Ujrzawszy lady Maude i mnie wcho- 
dzące, niechętnie: odwrócił się. f 

— Nareszcie panie przybyły. Już bliż- 
ko siódma — przedstawienie: zaczyna: 'się o 
ósmej, jeszcze muszą się panie ubrać; ra- 
dziłbym nie zasypiać gruszek w popiele. 
Proszę. zacząć. S 

Próba prędko przeszła. Jednak: przed 
końcem jej jeszcze, bezustanny: głos dzwon- 
ka i hałas zajeżdżających karet, donosił o 
ciągle przybywających gościach. Matki, oj- 
cowie, ciotki, wujowie, krewni, bracia, sio- 
stry pensyonarek, że już nie wspomnę przy- 


jaciół, znajomych i dygnitarzy miasta, — 


wszystko to się zjeżdżało i przed nimi mia- 
łyśmy występować, : Teraz, na myśl tę o- 
garniał. mnie niepokoj jakiś a im bardziej 
chwila stanowcza się zbliżała, .tembardziej 
„Jednak musiałam przebyć tę o- 
gniową próbę; uniknąć jej, już nie było po- 
dobieństwa. past up E 
Nie chciałam przyjąć udziału w wode- 
wilu. Unikałam tego i chowałam się, jak 


ślimak w swej skorupie; p. Tillson zadecy- 


dował jednak, że . mogę grać, —- że posin- 


dam zdolności —'i grać musiałam. - Usłu- |; 


żna, obiecałam robić. wszystko co będzie 
w mojej mocy, choć wątpiłam.o dobrym sku- 


tku mych chęci. Pomiędzy słuchaczami bar- | 


dzo niewielu miałam przyjaciół, którzyby 
dbali o moje powodzenie. | 

Rodzice rhoi nie żyli. Stary wujaszek, 
kawaler, zamożny, chociaż «nie bogaty, ło- 
żył na moje wychowanie.. Oddał mnie na 
na pensyę, którą teraz, po trzechletnim: w 
niej pobycie, skończywszy edukącyę w dzie- 


oszenia przyjmowane są: w Administra- 


cyi Dziennika oraz w Biurach Ogłoszeń Rajch- 
mana i Frendlera w Warszawie i w Łodzi. 


Rękopisy nadesłane bez zastrzeżenia — nie 
będą zwracane. | 


Taryfa Z. 


| Umłuty za świadectwa: przemysłowe. 
Rzędy | 1. | 2. | 3. 
Klasy lOd 10 do 16 OA5 do 9 OA 2 do4 
l J robotników. | robotników. robotników. 
miejscowości |... | om 
Ru b le 
"1 380 20 10 
„AL: « 25 18 9 
II 20 14 ra 
lv . 15 10 5 
v 10 7 B 


Nowy ten rodzaj opodatkowania przemy- 
słu i kandłu ma. przysporzyć skarbowi pań- 
stwa 5,000,000 rs.; mianowicie: banki i 
przedsiębierstwa akcyjne mają dać 1,400,000 
rs., fabryki i rękodzielnie opłacające akcy- 
zę 830,000 rs. a przedsiębierstwa handlowe 
oraz przemysłowe nieopłacające akcyzy — 
3,400,000 rs. 


- Sprawozdania targowe. 


Wełna. Peszt 9 sierpnia. Ruch w 
handlu wełną w tygodniu ubiegłym był 
| dosyć ożywiony, przyczem ceny nie uległy 
żadnej zmianie; tylko lepsza wełna tkącka, 
której około 200 m. ctr. nabył jeden z fa- 
brykantów południówó-nienieckich, popra- 
wiła się trochę w cenie. Również poli- 
dniowo - niemiecki dom handlowy nabył o- 
koło 300 in. ctr. wełny czesankowej po 82— 
87 fl. Oprócz tego obejmowały tranzakcye 
jeszcze około 150 m. ctr. gorszej wełny 
RAL i tkackiej, w cenie 77—80, o- 


koło 300 m. ctr. wadliwej wełny jednostrzy- 
żnej po przeszło 60 fi. i większą partyę, o- 
koło 500. ni. ctr. średniej, jednostrzyżnej, za- 
poconej, którą sprzedano do Brna po 36 
tl. Wełny mytej sposobem fabrycznym 
sprzedano w tygodniu ubiegłym 9,550 kgr. 
po 2—83,80 za kilogram, i 

Zboże. Gdańsk 9 'sierpnia. Suche i 
ciepłe powietrze w tygodniu ubiegłym, na- 
der. sprzyjało zbiorom. .W ciągu. całego 
| tygodnia sprzedano tylko 365 ton.i to z 


więtnastym roku życia opuścić miałam. 
Tego wieczoru miało nastąpić pożegnanie. 

Po próbie  pośpieszyłam: wraz z lady 
Maude. Vernon do garderoby, by się przy- 
brać na scenę. - Suknia jej była z ciężkiej 
materyi; ślubny welon i pomarańczowy wie- 
niec we włosach. Na szyi, ramionach i rę- 
kach świeciły fałszywe kamienie. W: naj- 
świetniejszem usposobieniu, młoda ta dama 
była istnie w ekstazie, na: myśl błyszcze- 
nia przed wszystkimi a szczególnie przed 
swym. ukochanym Karolkiemm. ** 

Mną nie powodowały podobne uniesie- 
nia. Byłam rozdrażniona, wzruszona, nie- 
spokojna; obawa, by: mnie nie. ogarnęła 
kinkietowa panika, paraliżowała mnie. Zgo- 
rączkowym pośpiechem zarzuciłam aksami- 
tny Spencer, , włożyłam pierzasty, kape- 
ilusz, przypięłam szablę, rozdzieliłam. włosy 
po męzku i stałam w. pogotowiu. 

Jak ty dzisiaj doskonale wyglądasz, E- 
thel — zawołała. Ida TLascelles, skoro we- 
szłam — niezmiernie ci do twarzy w tych 
rumieńcach na bladych policzkach i z tem 
ożywieniem w żawsze spokojnych oczach! 
Doprawdy, obawiam się, że zakocham się w 
tobie na dobre przed końcem sztuki. Jaki 
elegancki z niej kawaler, czy nieprawda, 
Bertraldo? | z, i 
+. | Cudowny, aniol! — odpowiedziała la- 
dy Maude, — bo nie byłam belle.. 

— Jakże ja wyglądam? l 
'— Jak zwykle, niepospolicie zarozumia- 
le — powiedziałam. | 
--— Jak zwykle, rozpaczliwie pięknie — 
dodala Ida — o czem niejedna pierś wra- 
żliwa się ku swej zagładzie przekona, je- 
szeze przed końcem zabawy. | 

I spoglądając z pod długich złocistych 
rzęsów, z złośliyem mraganiem zanuciła; 


trudnością, wyłącznie na pokrycie konsum- 
cyi, po cenach nizkich. Płacono za 1000 
‘kgr. pszenicy jarej krajowej 164 mr.; pstrej, 
stęchłej 145; jasnopstrej, szklistej 176, wy- 
sokopstrej 175, polsk. na tranzyt jasno- 
pstrej, szklistej. 163; starej, extra—wysoko- 
pstrej 180, ros. na tranzyt czerwonej, dro- 
bnej 135; czerwonej, obsadnej 135, czerwo- 
nej 169, nowej czerwonej 155, starej extra- 
pstrej 169. Zyta krajowego, nowego 120— 
134, wilgotnego, wadi. gatunku 115—116, 
polsk. na tranzyt. 112—115. Jęczmienia 
nowego, krajowego, dużego 125; małego.115. 
Rzepaku zimowego, krajowego, podł. gat. 
220—338, Rzepiku krajowego 243—245, 
rus, na tranzyt. extra 235, gorszego 224— 
229. Za 10,000 litr, */, okowity płacono 
50 m. 

Konopie. Wiedeń 7 sierpnia. Od 
kilku dni rozpoczęto na Węgrzech zbiór 
konopi ą wiadomości, dotyczące zbiorów, są 
wogóle bardzo zadawalniające. Jeżeli sprzęt 
odbędzie się bez przeszkody i powietrze 
suche sprzyjać będzie nadal roszeniu, li- 
czyć można na dobre zbiory średniej wy- 
dajności i wywóz będzie znowu możliwym. 
Ceny surowych konopi spadły już nieco, a 
towar roszony na wiosnę, nabywać można 
o kilka guldenów taniej, aniżeli przed sześ- 
ciu tygodniami. Właściciele, zarówno jak 
i nabywcy, okazują wstrzemięźliwość, w 0- 
czekiwaniu pewniejszych wiadomości o zbio- 
rach. Konopi międlonych brak prawie zu- 
pełnie; nowe międlenie wstrzymują notowa- 
nin obecne i brak robotnika, zatrudnionego 
w polu. Wiadomości z Galicyi nie różnią 
się niczem od węgierskich. We Włoszech 
zbiory zapowiadają się mniej pomyślnie; 
wiatr i grady wyrządziły tam znaczne szko- 
dy, wskutek czego notowania podniosły się 
w ciągu kilku tygodni o 5—10%%. 

Len i konopie. Ryga 6 sierpnia. U- 
sposobienie dla lnu jest mocne. Na targ 
tutejszy nic nie dowożą, dlatego też niema 
żadnego. obrotu; w okolicach jednak robio- 
no znaczne zakupy na rachunek zagranicy, 
tak, że zapasy są obecnie bardzo małe. Dla 
konopi jest również dobre usposobienie; z 
kraju nadchodzą ciągle: pomyślne wiado- 
mości. 

Chmiel. Norymberga 6 sierpnia. 
Przy korzystniejszem usposobieniu targu, 
ceny chmielu podniosły się cokolwiek. Za- 
potrzebowanie w kraju jest: jednak nader 
małe i dlatego znaczniejsze podniesienie cen 
jest niemożliwem. Od poniedziałku sprze- 
dano 180 bel a ponieważ w tymże czasie 
dowieziono tylko 30 bel, zapas znowu się 
pomniejszył. Swieżego chmielu nadesłano 
kilka woreczków, nie znajduje on jednak 
"dobrego przyjęcia. Przy końcu płacono 
218 m. | l ) 

Bydło. Berlin, 11 sierpnia. Wysta- 
wiono na sprzedaż wołów 2,180, wieprzy 
5,598, cieląt 1,243, skopów 30,588. sprze- 
daż wołów szła ciężko, nie zdołano osią- 
gnąć cen płaconych przed tygodniem; tar- 
gu nie opóźniono. Płacono za I 56—59 m. 
za najlepsze opasy 61 m. za II 48—52, 
III 39—42, IV 35—38 za 100 4. wagi 
rzeźniczej. Z. wielkiem ożywieniem naby- 
wano wieprze rasy krajowej, wywóz był ró- 
wnież ożywiony i ceny, podniosły się wsku- 
tek tego o 2—3 m. na 10044. . Bakońskie 
dostawione w ilości zbyt wielkiej, zdołały 
się zaledwie utrzymać przy cenach z osta- 
7 „Przez wody dalekie słyszę twe westchnienia 

Drogi Karolku! 
Twe serce przy mnie, mimo oddalenia >`’ 
i Drogi Karolkut* : 


Lady Maude zaśmwiała się niezmięszana. 
Wogóle była ona zbyt faskionubłe, by się 
rumienić a odpowiedziawszy na domyślne, 
slodkie wejrzenie niebieskich oczu; niepo- 
skromionym śŚmiałym rzutem. swych czar- 
nych, śpiewała dalej: 


„Śpiesz do mnie na falach strumienia szybkiego 


Drom Karolka! 
Me serce tak pragnie powrotu twojego 
Drog Karolku! 


— Twoje serce! — odezwałam się pogar- 
dliwie — czyś pewna, że posiadasz taki 
przedmiot w twym twardym ustroju anato- 
micznym? Kogoś ty kiedykolwiek pragnę- 
ła, żywego, czy umarłego? Qzy rzeczywi- 
ście sądzisz, iż jesteś zdolną do. uronienia, 
choćby łzy jednej nad ćzemś, co nie jest 
twojem ukochanem „ja?” 

Lady Maude zdołała znaleźć gniewną od 
powiedź na złośliwe moje słowa, — bardziej 
Szczere niż gniewne. Zbliżył się do nas 
p: Tilson z oznajnieniem, że kurtynę pod- 
noszą i że mam wyjść. 

Jeszcze mówił, gdy 
dzwonka. 

Pośpieszyłam na scenę, , 

— Odwagi, miss Danvers — szepnął Til- 
son. | ; 

Dzwonek odezwał się powtórnie; kurtyna 
uniosła się chwiejna; duży salon, blask 
światel, lśniące atłasy i falowanie wachla- 
rzy, omamiły przerażająco wzrok mój: a 
miałam właśnie recytować monolog. 

Scena przedstawiała las zaczarowany, Do- 


ozwał się głos 


p 


tniego poniedziałku. Na targu pozostało 
niewiele: - Płacono za: meklemburskie oko- 
ło 58, za pomorskie i dobre włościańskie 
49—51, za szengery i II 40—48 za 100 æ. 
przy 20%, tary: Cielęta przyjmowano spo- 
kojnie po.46—-02 ` fen. za I i 35—44 fen. 
za II za funt wagi rzeźniczej. Skopy na 
"zeż (około 4,500 sztuk) sprzedawano po 


cenach niższych, gdyż rzeźnicy "mają pojku sprzedano już 80,000 pu 


większej części dosyć znaczne zapasy. Pła- 
cono za I 46—50 fen., za lepsze gatunki 
nawet wyżej; II 35—44 fen, zu funt. Sko- 
py chude miały zhyt tylko w lepszym. ga- 
tunku, zresztą wlókł się handel nadzwyczaj 
ospale. Niesprzedanych pozostalo na tar- 
gu bardzo dużo. 


"PRZEMYSŁ I HANDEL. 


W zbiorze praw i rozporządzeń rządowych 
zamieszczonem zostało postanowienie, doty- 
czące zwiększenia kapitałn zakładowego to- 
warzystwa cukrowni 1 rafineryi „Pobereże”. 

Warszawa. Piekny dur. P. prezes mmu- 
zeum przemysłowego hr. L. Krasińsksi, na 
koszta konstrukcyi nowego dla tej instytucyi 
pomieszczenia, ofiarował w tych czasach 
9,000 rs. Iar,ten połączony z dawniej na 
ten sam cel i przez tęż samą osobę ofiaro- 
waną kwotą 16,000 rubli, przyczyni się nie- 
mało do wykończenia na czas budującego 
się gmachu. 

Falryka Fronçois położona przy ulicy 

Marszałkowskiej, wyrabiająca narzędzia i 
machiny rolpicze, w skutek zmniejszenia się 
liczby obstalunków, zwolniła w tych dniach 
od zajęć 18 kotlarzy; inni zaś rzemieślnicy 
pracują tam już tylko przez mniejszą ilość 
godzin. 

Statystyka towarzystw akcyjnych w Niem- 
czech. Od r. 1872, do r. 1883 założono w 
Niemczech 1411 towarzystw akcyjnych, z 
kapitałem zakładowym 2,738 milionów ma- 
rek. Niżej umieszczona tabela pokazuje 
podział 1196 z tych towarzystw w r. 1882, 
ze względu na przedmiot ich działalności, 
kapitał zakładowy i przeciętną dywidendę, 
którą przyniosły te towarzystwa: 


NE. ad 

Banki >. . . . 205 1,344,742 7.05, 
Eksploatacya kopalni 115 823,783 2.88, 
Przerabianie krusz- | A 

ców . . . . . 102 198,809 5.11,, 
Gorzelnie . . . : 95 114,608 5.51, 
Towarzystwa ubezp. 93 82,000 16.21 ,, 
Zakłady tkackie. . 79 132,840 7.74, 
| Przedsiębierstwą tran- 

sportowe (oprócz 

dróg żelaznych) . 77 142,102 7.22, 
Drogi żelazne. >. . 50 940,920 4.32, 
Towarzystwa gazowe 

i wodociągowe. . 48 — 50,527 10.68, 
Wyroby papierowe, | 

skórzane, gumowe 

i drzewne . . 42 50,439 4.16,, 
Fabryki cukru . 42 45,671 12.22 ,, 
Ciosownie kamienia. 42- 34,383 4.43 ,, 
Wyroby produktów j 

chemicznych . . 41 79,356 12.78, 
Kasyna i czytelnie: 36 32,782 — p 
Przedmioty spożywcze 35 38,884 — ,, 


"mnie duchy i gromy, z któ- 
remi miałam walczyć, bezbronna i sama. 
Jakim: sposobem znalazłam się znów w są- 
siedniej sali, zmęczona i wzruszona — nie 
wiedziałam nawet. Dochodził mnie tylko 
głucho odgłos. oklasków. 

— Brawo — zawołał Tillison — brawo, 
wybornie, miss Ethel; lepiej, aniżeli się spo- 
dziewałem! A teraz zobaczymy, jak ele- 
gancko będziesz się pani zalecała do Un- 
dyny | l 

„Pierwszy występ był najprzykrzejszy. Po 
nim juź byłam pewną siebie. Przejęłam 
się moją rolą. Ogarnęła mnie nieprzeparta 
chęć zdobycia, pozyskania kochanki — i 
wzgardzenia zdobyczą, na wzór innych þa- 
łamutów. Zawracałam też głowę wzorowo. 

Ale bo też Ida była zdolną natchnąć 
miłością bodajby pustelnika, samego św. 
Kevina nawet, w tym stroju powiewnym, 
niepokalanej białości, z tą twarzą uroczą, 
pełną miłości i wiary, z temi wzniesioneni 
w górę oczyma, ż temi rozpuszczonemi wło- 
sy, które. jak. złocista szata spływały po 
białych ramionach. Gdy odpowiadała na 
moje zaklęcia i przysięgi, głos jej brzmiał 
jakąś sfinksową powagą, czemś, co ani dla 
mnie, ani dla: Hildebranda nie było po- 
myślną wróżbą. Wiedziałam dobrze, kto 
był jej Hildebrandera. Tam, w tłumie, wi- 
działam. postać wysoką; wspaniałą, niemal 
książęcą, z czarnemi ognistemi oczyma, 
postać ta,. niedbale. oparta -o słup sali, śle- 
dziła ją wzrokiem. bezustannie, 


koła otaczały 


ROZDZIAŁ II. 
Gdyby w sercu Idy Lascelles nie wrzaľa 
miłość silna, namiętna, nie grałaby nigdy 
tak świetnie, jak owego wieczoru, 


2 


| 
| 


Należy dodać, że kapitały obligacyjne 1 
zasobowe nie były przyjęte do obrachunku. 

Kijów. Produkeya cukru. i 
zaprzeszłego tygodnia sprzedano 15, 
dów cukru, z dóstawą podczas miesięcy 
tnich, -do stacyj kolei południowo-zachodnich 
po rs. 5 za pud, do stacyj kolei chwastow- 
skiej po rubli 5. Z kampanii 1884/5 ro- 
dów z dosta- 
wą na jesień, zimę i lato po rs. 4 kop. 90 
na stacye kolei  południowo-zachodnich po 
rs. 5 kop. 85 do Moskwy za pud. Zie spo- 
dziewanej dalekiej kampanii 1885/6 roku, 
sprzedano 20,000 pudów, z dostawą na zi- 
mię po rs. 4 kop. 90 za pud. 


Kronika Łódzka. 


(-—) W sprawie poświęcenia nowego ko- 
ścioła ewangelickiego dowiadujemy się, że 
w.dniu 12 b. m. odbyło się posiedzenie ko- 


000 pu- 


mitetu budowy, na którem- postanowio- 
no uroczystość poświęcenia na wtorek, 


dnia 2 września. Rozpoczęto już przygo- 
towania do wspomnianej uroczystości a w 
tych dniach odbędzie się następne posiedzenie, 
celem ułożenia szczegółowego programu i 
zestawienia listy zaprosić się mających 
gości. 

(—) Na rzecz taniej kuchni Nr. 1 złożyli 
w redakcyi naszej pp. bracia Ścliroeter ru- 
bli 5. 

(—) Myśl zakładania księgozbiorów prywa- 
tnych, dla rozrywki rekonwalescentów przy 
szpitalach tutejszych, znajduje nareszcie 
słabe poparcie u mieszkańców łódzkich. Wi- 
dzieliśmy listę, na której zapisano kilkana- 
ście książek 1 broszur, przeznaczonych na 
ceł powyższy. Idzie to powoli, żólwim kvo- 
kiem, jak niejedno w Łodzi—ale idzie. 

(—) Na składach fabrykantów łódzkich 
panuje obecnie ruch i życie; sortują się to- 
wary,—stare i zleżałe po części, ustępują 
w głąb magazynów a miejsce ich zajiunją 
wyroby świeże. Pogłoska, podana przez nas 
przed kilku dniami, zdaje się sprawdzać. 
Oczekują tu w przyszłej polowie sierpnia 
z wszelką pewnością przybycia hurtowni- 
ków z Cesarstwa i Królestwa. 

(-—) Jarmark sierpniowy (12 b. m.) prze- 
szedł w naszem mieście tego roku bez 
szczególnego ożywienia. Jarmark ten do- 
tyczy głównie produktów wiejskich i han- 
dlu drobnego, jednak i w tej mierze bywał 
w innych latach jarmark sierpniowy bardziej 
ożywionym. Mówiono nam, że dowozy pro- 
duktów wiejskich nie dopisały, głównie z 
przyczyny, że handlarze, o których wspomi- 
naliśmy już kilkakrotnie, rozwinęli energi- 
czną „działalność i trzy czwarte dowozów 
jarmarkowych nie dostały się wcale na targ 
miejski, rozkupiono je bówien na przed- 
mieściach. Manipulacye podobne powinny 
być najsurowiej wzbronione i karane pie- 
niężnie; nie pojmujemy bowiem, dlaczego 
mieszkańcy. łódzcy, za towar wykupiony o 
wiorstę od placu targowego, zmuszeni są 
płacić spekulantom miejskim ceny po- 
dwójne? 

(—) Budowa nowego więzienia sąądowo- 
policyjnego przy ulicy Konstantynowskiej 
już rozpoczęta. Dowiadujemy się przy tej 
sposobności, że istnieją projekty innych je- 
szcze budowli miejskich, doniosłego znacze- 
nia, które potrzebują ostatecznego. zatwier- 
dzenia władzy; mamy nadzieję, że we wła- 


Lady Maude, fałszywa, bez serca Ber- 
tralda, grała równie dobrze. I ona również 
jak Ida, wytkuięty miała ceł dla swoich po- 
cisków. Tam w gronie słuchaczów była po- 
stać inna, oblicze jaśniejące najdoskonalszą 
męzką pięknością, lecz ja widziałam te dwie 
tylko twarze. 

` Ja grać nie miałam dla kogo. Westchnę- 
łam, serce się żalem ścisnęło na myśl, że 
w całym tym tłumie nikt nie dbał o mnie. 
Ale nie chciałam okazywać chorobliwej ja- 
kiejś czułości; żal ten powinnam byla ukryć 
w sobie. Z werwą grałam dalej. Pozy- 
skałam Undynę i porzuciłam ją, jak kwia- 
tek zwiędły. Bertralda zostałą moją na- 
rzeczoną. Undyna, ze śpiewem swym labę- 
dzim, zniknęła z przyćmionej sceny i wode- 
wił się skończył. 

© wiatła zajaśniały, muzyka zabrzmiała, 
sypnęła się burza oklasków. 

„Undyna,” „Hildebrand,”  „Bertralda,” 
wołal tłum. Wyszłyśmy z poza kurtyny 
rózpromienione, piękne, tryumfujące, kła- 
niając się na wszystkie strony. Bukiety 
deszczem posypały się na scenę. Jeden 
szczególnie zwrócił moją uwagę: był to pęk 
białych róż, rzucony przez właściciela cie- 
mnych, iskrzących oczu, pod nogi Idy. 

Zarumieniona jak róża, podniosła go. Z 
ostatnim ukłonem oddaliłyśiny się. 

— Kwiaty do kwiatów, — zauważyłam, 
gdy Ida uśmiechnięta, rumieniąca się, pod- 
niosła do ust woniejący dar i ukryła na 
swem łonie.—A tobie, Madziu —dodałan— 
kochanek twój nie rzucił bukietu? 

Madzia odwróciła się z minką niezado- 
wołoną. Właśnie nadszedł p. Tillson i ści- 
skając nas za ręce, winszował pomyślnego 
debiutu. 

Nastąpiły żywe obrązy, w których Idą 


W ciagu po- szczegóły. 


le- | między 


ściwym czasie będziemy mogli podać czy- 
telnikom naszym pożądane w tej mierze 


(—) Wypadek. Woezoraj popołudniu po- 
godziną 3 a 4, spadł jeden z robo- 
tników, pracujących przy budowie tutejszej 
szkoły rzemieślniczej na Nowym Rynku i 
odniósł bardzo silne uszkodzenia cielesne, 
Przyczyna wlaściwa tego wypadku nie jest 
nam dokładnie wiadomą, i 

(—) Pożar. Onegdaj przed południem wy- 
buchnął pożar przy ulicy Wólczańskiej, w 
zakładzie fabrycznym pana H. Strat po- 
ważniejszych nie było, gdyż miejscowi ro- 
botnicy stłumili ogień w krótkim czasie, 
zanim jeszcze zdążyła przybyć na miejsce 
straż pożarna. | | 

(—) Napad. We wtorek wieczorem, po- 
między 8—9 godziną, napadnięto przy ulicy 
Piotrkowskiej niejakiego J. F. i poraniono 
go bardzo niebezpiecznie. Sprawców było 
kilku. Co do szczegółów, dowiadujemy się, 
że również napadnięty jak i sprawcy napa- 
du zajmują się jednem i tem samem rze- 
miosłem, mianowicie, należą do szajki rze- 
zimieszków łódzkich. 24 napadem wyżej 
wzmiankowanym musi być związana jakaś 
kradzież, nie ulega bowiem wątpliwości, że 
sprawcami powodowała zemsta. Najpra- 
wdopodobniej napadnięty J. F. nie podzie- 
lit się, wedlug zwyczaju przyjętego u rze- 
zimieszków, łupem z kradzieży i wymierzo- 
no mn wskutek tego złodziejską sprawie- 
dliwość. i 


| 


KRONIKA 
KRAJOWA I ZAGRANICZNA. 


— W Koluszkach, na stacyi kolei warszaw- 
sko-wiedeńskiej, zdarzył się 12 b. m. po po- 
łudniu smutny wypadek. Malarz odnawia- 
jący budynek stacyjny, znajdując się na 
drabinie zawieszonej na sznurach, spadł w 
skutek pęknięcia sznura. Dającego jeszcze 
oznaki życia, odwieziono do Łodzi. 

Wiadomość tę czerpiemy z , Kuryera 
codz.”, który dodaje od siebie, że osoba 
podająca mu tę wiadomość, zabrała z so- 
bą kawalek sznurka, na którym była za- 
wieszona drabina. Jest to stary postronek, 
niemal szpagat, na którymi tylko najwyższa 
lekkomyślność mogła umieścić człowieka. 
A zdaje się przecież, że na stacyach jest 
zawsze ktoś, mający w swych ręku władzę 
i powinność czuwania nad bezpieczeń- 
stwem? i 

— Mieszkańcy Pabianic, z uwagi, że wśród 
ogólnej biedy w miastach fabrycznych ba- 
wić się nie wypada, bo wszelka zabawa po- 
ciąga za sobą bezpowrotne koszta, postano- 
wili zebrać na rzecz ofiar powodzi, .dobro- 
wolną pomiędzy sobą składkę. Projekt nie- 
bawem w czyn zamieniono a rezultat wy- 
padł bardzo pomyślny, zebrano bowiem 
łącznie rs. 549 kop. 15. 

Główną inicyatorką była w tym razie 
pani Juliuszowa Kindler a pomagał jej 
energicznie a skutecznie p. Artur Sztajn- 
hagen. 

— lzba sądowa warszawska, otrzymawszy 
od wydziałów hypotecznych przy sądach 
okręgowych szereg zapytań, dotyczących 
nowej ustawy stemplowej, odwołała się po 
odpowiednie objaśnienia do naczelnych 
władz w Petersburgu; z takiemi samemi 
pytaniami wystąpiły i izby skarbowe tu 
tejsze, do których należy kontrola nad po” 


|jaśniała jako poważna, wspaniała, saska 
księżniczka Rowenna,—ja ukazałam się ja- 
ko królowa Elżbieta; Madzia, jako Marya 
Stuart, później zaś, jako Ewangelina w swej 
mniszej sukni. Komiczne, sentymentalne 
i historyczne obrazy szły po sobie koleją; 
niemi też się przedstawienie zakończyło. 
Pośpieszyłyśmy co żywo ubierać się na bał. 

Tualety nasze były skromne, niedługo 
też nas zatrzymaly— biały muślin i niebie- 
skie wstążki, Uwiłam wianek do ciemnych 
warkoczy lady Maude; Ida nie miała kwia- 
tów... prócz owego pęku białych róż przy 
staniku. 

Każda z nich była niezaprzeczenie pię- 
kną w swoim rodzaju; obie w dobrym hu- 
morze, gustownie ubrane, pewne tryumfów, 
wyglądały zachwycająco. 

Ja staląm między niemi, przypatrując 
się naszym trzem postaciom, odbijającym 
się w dużem lustrze. Nie wzdychałam, 
ani też obciążałam piersi swej próżnemi 
życzeniami. Nie byłam pięknością, ale mo- 
głabym była być brzydszą, w każdym razie 
nie należałam do. rzędu tych, które się 
martwią napróżno. ; | 
„ Do sali balowej weszłyśmy razem. Tańce 
jeszcze się nie rozpoczęły. Porozrzucani 
grupami tu i owdzie goście—starzy osobno, 
tworzyli małe kółka. Ojcowie, trzymając 
się wzajemnie za guzik od sarduta, rozpra- 
wiali o interesach i polityce; mamy na ka- 
napach, wachłując: się, ogadywały zabawę; 
nauczycielki, z p. Maidment na czele, - ro- 
biły honory domu; uczennice kokietowały 
braci innych uczennie, a wszystko szło we- 
soło—jak z płatka, 

(Dalszy ciąg nastąpi), 


borem opłat stemplowych i decyzya, w r. 
zachodzących w tym: względzie wątpliw 


zoologicznym. Ciągłe dokuczanie zwierzę- 
"tom przez zwiedzających nowootworzon 
ogród, zniewoliło zarząd -do umiesżczeni 
na klatkach ostrzeżeń, wzbraniających p 
bliczności tego rodzaju rozrywki. Użyto 
w tym celu formy lekkiej a bezwątpienia 
daleko skuteczniejszej, aniżeli surowo zre- 
dagowane rozkazy. Oto up., jakie ostrze- 
nenie znajdujemy przy słoniu: „To jest 
zwierzę, które ma tę właściwość, iż edy je 
kto drażni, wyrzuca go trąbę w powie 
na 24, stóp. Łutwo się domyśleć, że taka 
wędrówka nie jest ani przyjemna, uni bez- 
pieczna..” A. oto znów moralna nauka 
przy parze wielkich wilków: „Ko drażni 
zwierzęta, zdolny jest dokuczać ludziom”... 
Albo napis nad klatką z kunami: „AMorat- 
"ność, pedagogika i.. przepisy policyjne za- 
braniają draźnienia zwierząt it. d. 

— Kalisz. Towarzystwo gimnastyczne. 
Sprawa założenia w Kaliszu towarzystwa 
gimnastycznego żywo zajęła grono mlodych 
ludzi, przeważnie z urzędnników miejsco- 
wych dekasteryj i rzemieślników złożone, 
którzy w interesie własnego zdrowia i in- 
nych w podobnem jak oni położeniu będą- 
cych, radziby doprowadzić ją do skutku 
jaknajprędzej. 

— Popłoch w Sławucie. „Zaria” kijow- 
ska donosi, że w Sławucie, w tamtejszym 
zakładzie leczniczym, miał powstać między 
przyjezdnymi gośćmi wielki popłoch, z po- 
wodu kilku wypadków cholery sporadycz- 
nej. Wielu z przyjezdnych opuściło już 
podobno Sławutę. | 

Wiadomość tę pódajemy ma odpowie- 
dzialność „Zari”, niepodobna albowiem 
przypuścić, aby lekarze zakładu kumyso- 
wego w Mławucie, nie potrafili uspokoić 
swych pacyentów i wytłumaczyć im, że 
w obecnej porze letniej, podobnego rodzaju 
cierpienia są objawem zwykłym. i, że ż cho- 
lerą epidemiczną nie mają żadnego zwią- 
zku. 

— Wrocław. Odczyt d-ra Kużmirza Szul- 
ca z Poznania zyskał ogólne, pochlebne 
zdanie i wywołał huczne oklaski. Uczony 
nasz mówił „O przedhistorycznych miesz- 
kańcach krajów pomiędzy Wisłą a Elbą.* 
Zasadnicze twierdzenie dra Szułca opiera 
się na tem, iż germanowie przybyli z za 
Elby i Sali w ostatnich latach przed Chry- 
stusem, skandynawowie zaś w ostatnich 
latach pierwsżego wieku po Chrystusie do 
krajów południowo-baltyckich; podczas zaś 

wędrówek ludów, opuściwszy te kraje, na- 
jechali państwo rzymskie. Mówca jest prze- 
` konany, że kraje południowo-baltyckie, pier- 
wotnie przez słowian zamieszkałe były. 
Twierdzenie to opiera na archeologiczńo- 
antropologicznych, lingwistycznych,. kultur- 
nych i w końcu historycznych badaniach. 
Dla spóźnionej . pory, nie. mógł dr. Szulc 


skończyć swojego odczytu, w. krótkości 
więc tylko opowiedział treść jego ostatniej 


CZĘŚCI. i ; 

Młodzież akademicka wysłała deputacyę 
z powinszowaniem i podziękowaniem mów- 
cy. : . 
a Z literatury i sztuki. | Spuścizna lite- 
acha po ś. p. Stanisławie Grudzińskim, 
przedwcześnie. zgasłym poecie 1 powieśclo- 
pisarzu, ogłoszoną będzie drukiem. i 

Osobny tom, stanowić będą poezye — 1 
osobny proza. ` : 

= Bramiim. Redakcya „Tygodnika po- 
wszechnego” dołączyła: dla prenumeratorów 
swoich, jako premium na rok bieżący, ole- 
odruk z obrazu Józefa Brandta, pod tytu- 
łem: „Towarzysze pancerni”. S 

— Pan Juroczyński, ceniony malarz po- 
znański, bawiący przez lato w Płocku, 
wykonał wysokiej wartości artystycznej 
obraz, przedstawiający widok katedry miej- 
scowej z dołu ogrodu podominikańskiego 1 
ofiarował takowy na rzecz dotkniętych po- 
wodzią. | NEC Z | 

— Książki zakazane. W ostatnin urzę- 
dowym organie znajdujemy alfabetyczny 
spis nazwisk autorów, których dzieła, w 
myśl Najwyższego Rozkazu z dnia 5 (17) 
stycznia 1884 r., nie powinny być dopusz- 
czine do użytku publicznego w bibliote- 
kach i czytelniach publicznych, oraz w bi- 
bliotekach należących do klubów, stowarzy- 
szeń i t. p, Nazwiska te w a 
fabetu rosyjskiego są następujące: A.gassiz, 
Almiński Arnould, Bażin, Ballin J~ Ba- 
gehot, Becher, Błagowieszczenskij, Bibikow, 
Büchner, Watson, Vermorel, „Wiatskaja 
niezabudka” (pismo), Huxley, Debet, de 
Roberti (pisarz, rosyjski), Denisjew, A 
lubow, Josan, Zukowski (J. G.),. Zaro lyi; 
skij, Zlatowratskij, Zola 1 i 
„Nana”), Iskander (Herzen), (Quetele A a- 
rus, Kozakowskij, Čolline, „Lassale, EE 
tow, Lubbock, Lecchi, Louis „Blanc, Lhuys, 
Leskow, Letniew, Lutostańskij, Lyell, L.— 
v. Michelet, Mirtow, Mierzejewskij, T 
Michajłow,- Michajłowskij, Mill M. („Li- 
sty historyczne”), Moleschott, Mordowcew 
(„Ruch polityczuy narodu rosyjskiego D 
Nefedow (F.), Pisarew; Pomiatowskij, Proud- 


+ 


hon, Portugałow („Doniosły ruch W żydow- 


p OOO M 


y | dre, Flerowskij, Karol Vogt, Cebrikowowa; 
aj Zimmermann („Świat przed. stworzeniem. 
u- |człówieka 


i 
| 


trzej liczbie 125, tudzież 


mysl,” „Oteczestwennyja zapiski,” „„Dieło” 
i „Ustoj.” Zarządzający bibliotekami. zo- 


—-3 


azie stwie”), Pryżów, Prykłonskij („Myśli o na- 


2 ości. |uce soćyalnej przyszłości 
— Warszawa. Wesołe napisy w ogrodzie | for EE TA Ì 


f ci”), Pfeiffer,. Roche-. 
t, Reszetnikow, Róclus, Slepcow, Smith 
(Adam), Spencer, Suworin, Sieczenow, Su- 


»), Qzernyszewskij („Powody :u- 
padku Rzymu”), Schweitzer, Szełgunow, 
Scheer i Szczabow. Z mocy Najwyższego 
rozporządzenia dnia 5 (17) lipcu 1884 r; 
pozbawione są sprawa użytkowania w czy- 
telniach i bibliotekach publicznych dzieła 
różnych autorów rosyjskich i zagranicznych: 
następujące czasopi- 
; „Russkoje słówo,” 


sma: „Sowremiennik;” 
„Zmanije,” „Słowo” (lwowskie), „Russkaja 


bowiązali się na piśmie, że nie będą udzie- 
lali tych pism i książek do użytku publi- 
cznego. e dlo 


TELEGRAMY. 

Berlin, 12 sierpnia. Zawartą została wczo- 
raj konwencya "międzynarodowa „niemiecko- 
belgijska, dotycząca praw własności lite- 
rackiej i ochrony prób towarowych. È 

Rzym, 12 ‘sierpnia. W miejscowościách 
nawiedzonych cholerą skonstatowano 8 no- 
wych wypadków, z tych 4 śmiertelne. Pó- 
głoski o wypadkach ‘cholery 


w Borgotaro 
i Parmie są bezpodstawne. Na Z: 

Londyn, 12 sierpnia. Depesza do „[ime- 
su” donosi z Pekinu, że rząd chiński zako- 
munikował mocarstwom protest przeciwko 
postępowaniu floty francuzkiej wobec mia- 
sta Kelung. So u 

Wiedeń, 12 sierpnia. Z Aleksandryi „do- 
noszą do: „Polit. Coresp.”,że onegdaj odby- 
ło się zebranie osób, umocowanych żądać 
odszkodowania strat, poniesionych przez 
bombardowanie Aleksandryi, od. rządu an- 
gielskiego.. Postanowiono zwrócić się do 
mocarstw, względem ostatecznego uregulo- 
wania kwestyi odszkodowań. ` 

Wersal, 12 sierpnia, Na  dzisiejszem po- 
siedzeniu kongresu odrzucono trzy wnioski. 
Pierwszy domagał się zniesienia prezyden- 
tury rzeczypospolitej, drugi — wyboru pre- 
zydenta przez głosowanie powszechne, trze- 
ci—zniesienia senatu. © 0000 00i 

“Petersburg, 12 sierpnia. Najjaśniejsi Pań- 
stwo wraz z familią Cesarską raczyli prze- 
siedłić się do Krasnego-Sioła. 

Wersal, 11 sierpnia. Kongres przyjął 597 
głosami przeciwko 157, drugi paragraf ar- 
tykułu drugiego, dotyczący wykluczenia 
członków byłych rodzin panujących od_go- 
dności prezydentury rzeczypospolitej, 

Londyn, 12 sierpnia. „Daily Telegraph” 
donosi, że rząd obstalował 1,000 łodzi wio- 
słowych dla ekspedycyi, wyruszającej na 
odsiecz (Gordonowi. Ekspedycya wyruszy 
w początkach października i ma skoncen- 
trować się w Wadyhalfie, Główne do- 
wództwo obejmie prawdopodobnie generał 
Wood. © -= wade 
Londyn, 12 sierpnia. Rząd angielski u- 
poważnił przedstawicieli swoich. w Rzymie 
i Konstantynopolu, do wyrażenią tamtej- 
szym rządom podziękowania, za popieranie 
interesów Anglii podczas konferencyi lon- 
dyńskiej, © > „ez 

Paryż, 12 sierpnia. Od wczorajszego wie- 
czoru, do godziny 10 rano dnia dzisiejszego, 
zmarło na cholerę w Marsylii 11 osób. W 
Tulonie nie było. w-tymże- czasie żadnego 
wypadku cholery. Admirał Lespós donosi, 
że podczas wylądowania. załogi w Kelung 
zabito dwóch źolnierzy, czterech. rańiono 

Berno, 12 sierpnia. Zaniechano dezyn- 
fekcyi podróżnych, . wstępujących w granice 
Szwajcaryi. 7 


OSTATNIE WIADOMOSCI 
HANDLOWE. 


Petersburg 12 sierpnia, Weksle na Londyn 24t! 
na Hamburg 20715, na Amsterdam -1231,,na Paryż 
2588; 1], imperyały 8.17; rosyjska premiowa pożyczka 
lej emisyi 221, takaż Li emisyi 215*J,—; rosyjska 
poż.z 1378 r.140, JL pożyczka wschodnia 935/g, LLL 
poż. wsehodn. 98%; nowa renta złota 166; akcye ro- 
syjsk. wielk, D. Z- 245, kolei kursko. kijowskiej 
512'j;, petórsburski bank dyskontowy. 517, warszaw- 
ski pank dysontowy 303, rosyjski bank dla handlu 


zdgi. 29115; dyskonto prywatne 6%. 


Wiedeń, 12 sierpnia: wieczór. Akcye' kredyt. 316.00 
takież :węgier.- 515.25, francuskie 318.10, lombardy 
149.75, galieyjskie 265.75, kolei pólu. zach. 177.00, 
austr. renta papierowa 51.07'/,, takaż. złota 105.70, 
60, węgier. złota 122.10, .59/, papier. 89.20, takaż. 4°/g 


zluta 93.52!/,, noty markowe 9.527/3, napoleony 9.65 '|3, 


związek bankowy 108.60; akcye talaczne 129,50 - 


Londyn, 12 sierpnia po. południu.? Konsole 1009], , 


[68.00, na sier. 62.50. Pszenica--w. m. 10.75. 


pruskie 4j konsole 101'),, 50 tureckie z 1865 riw Warszawie. Ig. 


8,. rosyjska poż. z 1871::r. 921/3, takaż z r. 1872 
913), takaż z. 1878 r. 91'j,; 69 renta złota wygier- 
ska, 10114, 407, renta złota węgierska 765/,, austryne- 
ka. złota renta 87, egipska .897/,,. <baniku-óttonań- 
silnego 133z, lombardy 1296; akcje kamślu suez- 
kiego. T4tja, „srebro 5018/,,, dyskonto 13/, 9g- Weksle 
na miasta niemieckie 20,60, na -Wiedeń 12.81, na 
Paryż 25,39, na Petersburg 231/45. 
: Paryż, 12 sierpnia po poładmu. 
cowe) 30h renta umurzalaa 79:631, 30ję' renta 78.40, 
S'i 07, . pożyczka 107.671, włoska 50. rente - 95.85, 
austryacka reuta slota 871s, 60 złota węgierska 
1013/,,takaż 40 77t, rosyjska. 50, z roka 1877 
9700. Losy tureckie 44.871h, Orćdit mobilier —. 
Credit foncier. 1290, nkcyc snezkie 1872, bank 
paryzki -—, hauk 
londyn 25.12, akcye tabaczne 518:00. 

Petershurg, 12 sierpnia. Targ produktowy. Łój w m. 
Żyto 
w m. 8.75. "Owies w m. 4:80. Nasienie Inn (9 pud) 


wm. 14. 00; powietrze przykre. , 


` Wiedeń, 12 sierpnia. "Targ zbożowy. Pszenica na je- 
sień -8.60, na wiosnę 9.00. Żyto na jesień 7.40 
na wiosuę 7.50. Kukurydza na sier. 7.03, na wrz. 
paź. 7.08. (wies na jesień-6.58, na wiośnę 6.76. 
„Peszt, 12 sierpnia przed .połud. Targ zbożowy. Fsze- 
nica w m.obojętnie iia jesień '8.41,. na.wiosnę 5.31. 
Owies na jesień 6.16, na wiosuę 6.39. Kukury- 
dza na. mj, cz. 5.94; gorąco. - i 
Szczecin, 12 sierpnia po połud. Targ zbożowy. Pszenica 
ospale w m. 156,00—168.00 na wrz. paź. 160,59 
na kw.mj. 168.00. Żyto ospale, w. m. 183.00-188.00, 
na wrz. paź. 135.00, na. kw. mj. -134.b0 
Olej. rzepakowy: mocno, na sier. 52.00, na wrześ. 
paź. © 51.00. Spirytus ospale, w m. 48.70; 
na sier. wrz. 48:10, na' wrz. paź. 47.80, na kw. 


mj. 47.00.  Ulej skalny w ra. 8.00. 
Królewiec, I2 sierpnia. Targ" zbożowy.  Vszenica 
ospale Żyto bez. zmiany, w m. (120 £ 2000 


f. cl.) 130.00, na sier. 131.50, na wrz. paź.127.50. Ję- 
czmień bez zmiany, Owies eicho w m. krajowy 
140.00, na wrz. paź.120.00. Groch biały (2000£. c.)148.00. 
Spirytus 100 litr. 100% w m. 50.00, na sier. 50.00, 
na wrz. 49.00; pochmurno.” = 3 ie 

Gdańsk, 12 sierpnia. Targ zbożowy. Pszenica w m. 
taniej. Obrót; 30 ton,. Pstra 1 jasua 142.00, 
jasno pstra 160.60,  wysoko-pstra i szklista 
164.00, na wrz. paź. 145,00, na kw. nij. trans. 157.00, 
Żyto bez zmiany : krajowe 
polskie i rosyjskie tranzyt. 116.122, na wrz |paź. 
tranzyt, 117.00; na kw. mj. tranz. 117.00. Drobny 
jęczmień wm. 128.00, duży jęczmień w m. 136.00. 
Uwies w. miejscu --. Groch w m. — Spirytus 
10.000 litr. 09 w m. 49.50 . 

Warszawa, 12 sierpnia. T'arg zbożowy. Pszenica 242 gy, 
pstra i dobra--675, biała 700-750,wyborowa765-820;.ży- 
to wybor. 232g4,500-540, średnie410-450; wadliwe-,jęcz- 
mien 2i dro-rzędowy 202 44. 420-450; owies 142 g4, 315 


— 840; gryka 200. gf. ————5 rzepik letni 
————, zimowy 210 Æ. ;————; rzepak rapp s 
zimowy 210. g% ————:; -groch polny —— 
68, ————, cukrowy 260 gó, ————; fasole 260 
dd. =———— „kop. za korżec.. Kasza jaglana -—— 
—, jęczmienna ————; olej rzepakowy --——— 
lniany ———— kop. -za pud. Dowieziono psze- 


grochu polnego — korey. . -* ; 

Warszawa, 12 sierpnia. Okowita 78? z akcyzą kop. 
po 80/9. Stosunek garnca do wiadra 100—307'/,. Lurt. 
skład za wiadro kop. 524—830:, za garniec 263—270. 
Szynki za wiadro kop. 8367—8421; za garniće ko- 
piejek 272—274 (z dod. ńa wyschn. 20) 

Brema, 12 sierpnia. Ulej skalny (sprawozuanie Końco- 
we) spokojnie standard white. w m. 7.70, na wrz. 
7.75, na paź. 7.85, na list. 7.95, na gr. 8.05. 

Poznań, 12 sierpnia. Spirytus w m. bez becz.. 47.40 
na sier. 47.40, na wrz, 47.30, na paź. 46.30, na. list 
45.00. Zapowiedziano '5;000 litr; ospale. 


Londyn, 12 Sierpnia. Uukier lawanna Nr. 12 no- | 


iniuelme 15.Uukter burakowy bardzo os 
Nadpłynęło 7 ładunków pszenicy; parno.. 
Liverpool; 12 sierpnia. bawelnua (sprawożdame po- 
czątk.).  Przypuszczalny obrót 7,000; bez *z miany. 
Dzienny dowóz 22,000 bel: eż , 
Liverpool, 12 sierpnia; -po południu. Bawetna. (Spra- 
wozdan ie końcowe). Obrót 7,000 .Uel, z tego na- 


pale, L21,. 


spek ulacyę i wywóż 500 bel. bez zmiany Middl. | 


amerykańska,sier. wrz. 67ję,, na wrz. 69/ę,, na wrz. 
paź. 6'/gna paź. list. 6 na list. gr. 515/,,, na gr. st. 
559, ne st. lt. 515/56, na marz. kw. 6p. 

Glazgów, 12 sierpnia. 
413g 32. SE ; 
Manchester, 12 sierpnia. Water 12. Armitage 6'h, 
Water 12Taylor 67, Water 20 Micholls 81, 
Water 30 Clayton 4/7, Mule 40  Mayoll 8', 
Medio 40 Wilkinson 107, Warpcops 32 Lees 85/5, 
Warpcops ..36 Rowland 93/5, Double 40 Weston 
10!/,, Double 60:zwykły 
31 it. 83; spokojnie. 
Bradford 11 sierpnia. Wełna. mocno, popyt ma lepszy, 
przędza i. tkaniny spokojuie. i 

New-York, H sierpnia, wieczorem. Bawełna 103/45, 

w N. Orleanie 10/4. Olej skalny ralinowany: 7U*jy 
Abel. Test 8l, w €iladelii 815. Surowy olej skal- 
ny 6*/,. Certylikaty pipe. line — d.7T814 c. Mąka 3, 
d. 56: c. Czerwona pszenića ozima: w m. — d. $le. 
na sier-—d 88!/, e. ua wrz.—d. 910. ńa paź. —d. 93 
c. Kukurydza (unowa)—d. 632 c. Cukier (fair retininy 


Muscovades) 415/45. Kawa (fair. Rio) 93],. Łój (Wilcox |. 


8.00. Słonina Yg Fracht zbożowy 514  Pszenicy 
wywieziono w tygodniu ubiegłym z atlantyekich 
portów Btanów Zjednoczonych : do :W Brytanii 
108,000, do innych portów lądu "stałego: 50,000, z 
Kaliforni i Oregonu ido W.. Brytanii 45,000, do 
lądu stałego — 'kwr 


Komitet towarzystwa zachęty sztuk pięknych 


|w Królestwie Polskiem podaje do wiadomo- 


ści, iż w dalszym ciągu składek na kupno 
placu i budowę domu dla ‘towarzystwa 
wpłynęło do kasy towarzystwa za czas od 
13 maja do 13 lipca r. b.: dochód z 2-go 
przedstawienia żywych. obrazów w. teatrze 
wielkiiń,, urządzonego w d. 26 kwietnia 
r. b. przez pp. artystów-malarzy, rs. 434; 
(ze sprzedaży biletów otrzymano rs, 1,080, 
ze sprzedaży programów. rs; 63 kop. 50, 
naddatki rs. 22 kop.: 5, razem rs. 1,165 
kop. 55; wydano: teatrowi rs. 375, koszta 
urządzenia rs. 356 kop. 55,— pozostało 
netto rs. 434). Za pośrednictwem p. Ada- 
ma Tokarskiego w Warszawie rs. 26 ko- 


od zgromadzenia pp. szklarzy warszawskich, 
za pośrednictwem p. Antoniego Bystrza- 
nowskiegą rs. 55;. za: pośrednictwem pana 
Wilhelma Jetomina w Warszawie ts, 10; 
|za pośrednictwem p.. Władysława Grepmera 


(Sprawozdanie koń-. 


dyskontowy -518, ;weksłe-: na: 


120 funt. 122—123, 


Mixed numbers warrants- 


gat. 13'a, Tkaniny 16/15 34/59 


piejek 75, Od p. Augusta Reszyfa rs. 5;|- 


Sehriftgisser kupiec z Warszawy, 
„Brodnicy. 


"20; od: p. Stanisława 
Szłubowskiego z. Branicy rs. 50; od pana 
Wincentego Maleckiego w Kownie rs. 8; 
od zgromadzenia p. złotników i grawerów ` 
warszawskich, za pośrednictwem p. Ludwi- 
ka Nasta rs. 16 kop. 30; za pośrednie- 
twem p. Romana Szwojnickiego w War- 
Szawie rs. 25; za pośrednictwem p. Wła- 
dysława Buchowieckiego w Kołczynie rs. 33 
kop. :64; za pośrednictwem p..Juliana Ma- 
szyńskiego.w Warszawie, od.: p. .Kiersnow- 
skiej rs. 6 i od.p. Piotra Maszyńskiego, re- 
manent. z balu w Dolinie Szwajcarskiej 


(rs. 20; ogółem, rs. 710 kop. 69; które zło- 


żone zostały do'. depozytu w- banku pol- 
skim, w listach zastawnych 59/,: towarzy- 
stwa kredytowego m. Warszawy. . 
Uprasza przytem komitet. towarzystwa 
osoby, które raczyły przyjąć upoważnienie 
do zbierania składek na budowę dómu dla 
towarzystwa, aby osiągnięte wpływy ra- 
czyły regularnie z końcem każdego miesią- 
ca przysyłać pod. adresem komitetu’ towa- 
rzystwa zachęty -sztuk pięknych (Warsza- 
wa, Krakowskie Przedmieście Nr. 15) z za- 
łączeniem imiennej listy ofiarodawców. 


TELEGRAMY GIEŁDOWE. 


T 


Z dnia 12.Z dnia.18 
Giełda Warszawska. ! | 
, Żądano z końcara gieldy. 
Za weksle krótkoterminowe 
na Berlin za 100 mr. . ... =: f 48.671), -48.57'/, 
„ Lóndyn, 1 BE. y f 9.59 9.87 
„ Paryż „100 fr. . . . .| 89.55: | 39.45 
„ Wiedeń ., 100 A... -.. .-.| 81.75 81.60 
Za papiery państwowe: i 
Listy Likwid. Kr. Pu. ©. . .|487.55 | 87.50 
Ros. Poż. Wschodnia SĘ 93.50 | 98.40 
Listy Zas. Ziem. z 69 r. Lit. A. .| 97.20 97.20 
EE » małe. ,;. . .| 91:— 97.— 
Listy Zast. M. Warsz. Ser L 93.75 93.76 
F RRE „ać ży „lk 92.40 92:40 
ted. s „ At .| 92.20 | 92.25 
n wi eta iog Y 92.— 32.— 
Listy Zast. M. Kodzi Ser: L 384.50 84.50 
T E I, 83.50 | 83.50 
wo mnoga yi ML ooh 88:— | 88.— 
Gielda Berlińska. 
Banknoty rosyjskie zaraz. . , f 206.2% |206.40 
4» wj uin dost. .| 206,25 | 206.50 
Weksle na Warszawę kr. . | 205.85 | 2006.-— 
3 ¿Petersburg kr.: x .|205.25 -| 205.55 
5 woo. GŁ ./.|-208.40 -| 203.55 
Londyn kr. ©. „| 20:42 |-20.42 
s h p dŁ .-.| 20.38: | 20:83 
Loo» o Wiedeń © kr... .|167.70 | 167.70 
Dyskonto prywatne |. a; 23a | 4 23/g 
Giełda Londyńska. 5 
Weksle na letersburg -. .285/3 


9311) 
Dyskonto 29y ca h > 


| RUCH TYGODNIOWY. 
na tutejszej Stacyi towarowej 
od d. 3 do 9 sierpnia włącznie... 
e) Gia A Przybyło: 
komun. z Ce- z Za- 
1 potrzeby domowe _ kraj. sarstwa grani, 


Drożdze . ... . | . .-. 
Słód -.: . .. strz SR . 
Nadto odeszło w komunikacji krajowej: © > 
„Owsa pudów 129, Mąki pud. 128, Cukru pud.. 935, 
Piwa pud: 750, Towarów kolonialnych pud. 883, 
Oleju i oliwy pud. 216.3 005 5% 63, - 
EE TY ES 


DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 


REDEN: a pudów kgr. 
Pszenica ż z 608 —  — 
Żyto w A AR" — — uz 
Groch oai mi — — 
Jęczmień . . 4 2 « 2 +. — — — 
|Owies . A SEE 5488 — 
Gryka . . . oe a a — — 
Kukurydza . « 045,06 = — 
Mąka © 5 ra 2275 « 4330.10,000 
Kasza . 6. 1 101 . . . 182 — — 
Kartofle.: .- . e. sa 108 — e 
Cukier. . 1040. 2. 4.4 4 279  —  — 
„Melas: . Goyaie Jaan 8 71 — — 
Spirytus ©. . . ebs . a ABA — = 
kiwa. . OE RP AN — = — 
Towary kolonialne; + . > 548 — 10,000 
„Mięso świeże i wędzone. © 0 290 m 
(Ryby i śledzie n . ...5. . 802 ` 629 10,190 
Ogrodowizmy 2; 10.3. + 1989 0 — 2 © 
Woly ... ./. .' sztuk 62 m2 m 
Trzoda chlewna + a 209. — = 
Oleje i oliwy . . . . pudów - 621 Pm! 
Wyroby tabaczne ..: . 10450, o= — 
Świece: 1 mydło o. «0287 = m 
Nafta -; . OCE a — — 
Sól o sodę <£ . — 9020 15059 


Małżeństwa zawarte w dniu 12 ;sierpnia: 


W parafii katol: 2, a mianowicie. Tomasz Elz- 
nerowicz z (Olgą Taubner, Władysław Stanisław 
Kożłowski z Heleną Funke. — . : 

W parafii ewang: 1, a mianowicie: 
Wilhelm Lessig z Marya - Wojciechowską. 
Starozakonnych: — Aei ; 
Zmarli. w dniu 12 sierpnia: ©. 
„Katolicy: dzieci do lat 15-ta 
liczbie chłopców 2, dziewcząt: — dorosłych 1 w tej 
liczbie. mężczyzn — kobiet 1 a mianowicie: Ka- 

tarzyna Bednarek, lat 64. ; ; 

, Ewangelicy: dzieci do lat 15-ta zmarło — w tej’ 
liczbie chłopców — dziewcząt — dorosłych —.w tej 
liczbie mężczyzn — kobiet — a mianowicie: —. 

„ Słarozakonni: dzieci do lat 15-%u zmarło — w te j 
liczbie chłopeów — dzieweząt—; dorosłych: 2, w tej 
liczbie - mężczyzn: 2, : kobiet a- mianowicie: 
Bania Szlama Zanwel lat: 70, Baum Jock, int 74. 

ZZOZ KOZIE MESSE a 


EEEE aM AE CZy pi 


LISTA PRZYJEZDNYCH. 


Hotel Polski. Dnia .18 sierpńia, przyjechali: 


Fryderyk 


zmarło 2, w tej 


Sypniewski z 


Hotel Victorya. . Ludwik Schlesinger kupiec z 
Wrocławia, S.A. Hofmann kp. z Odessy, J. Hirsch. 
kp. z Odessy, L A. Garzumoit kp, z Mozdok, I E. 
Goluhoff kp. z Kurska, a 


| DENTYSTA A. Aiwanoft, 
ulica Piotrkowska vis-i-yis_ eukierni 
„ Wiistehubego. 304--38:-4) 7. 


 BBUKARNIA 


-w'Łodzi 
róg alicy Konstańntynowskiej i Nowcgo Ryn 


RODZICOM. 


ku Ñ 5, na 1-em piętrze, wejście od Rynkulejjicącym swe dzieci posyłać do szkół 


przyjmuje roboty w żakres drukar-|w Warszawie, a pragnącym je od- 
ski wchodzące i wykonywa takowejdać pod rodzicielską opiekę, wraz z 
po nadzwyczaj nizkich cenuch|wszełką pomocą w naukach, wskaże 
gustowniei na czas oznaczony, jako|księgarnia S. Zienkowskiego i Spół- 
to: broszury, tabelle, kwitaryusze,|ki umieszczenie za rs. 200 rocznie. 
cyrkułarze, cenniki, rachunki, weksle, 186—1—4 

blankiety, klepsydery, liściki zapra- 
szające na wesela, karty adresowe, 


ŻEs4, = 


= VF Oa > 
_ Uczeń.6 klasy. 
głódzkiej wyższej rzemieślniczej szkoły 
przysposabia wstępujących "do egzaminu. 
Wiadomość w Redakcyi Dziennika Łódz. 
| 456—4—7 


„Br. A. Melim 
zamieszkał w Łodzi na Bałutach 
przy ulicy Zgierskiej, w domu gdzie 
apteka. Przyjmuje chorych rano 
od 8—10 i po południu od 4—6, 
Biednych bezplatnie. 


SB 02 BO m 


440—2—=6 


Z 1 karty sowe,| W najlepszym gatunku, nagrodzoną 

aon KENNE e do listów) ` medalami 

i kopert, monogramy kolorowe i wy- or 

tłaczane, | | _ |OLIWĘ MINERALNĄ 

, Powyższa drukarnia zaopatrzona |do smarowania lokomobil i maszyn par 

jest we wszelkiego rodzaju czcionki |rowych, po rsr. 4.25 k. oraz narzędzi 

i ornamenty rolniczych i kojec maszyn, po rsr. 4 
y- za pud netto, w beczkach od 8. do. 10 

pudów, posiada na składzie i poleca 


L. T. K. PASZKIEWICZ 


ul. Chmielna Nr. 30. w WARSZAWIE 


Handlującym odstępuje się stosowny rabat. 


Potrzebną jest 
487—1—3 


BONA o pre mej ny, 
"UCZEN 


511 


polka, majaca początki języka| 

rosyjskiego, do -trojga dzieci. 

Bliższa wiadomość w redakcyi. 

= 508 
Do wynajęcia 

przy ulicy Cegielnianej, tam gdzie drukar-|. 

nia W. Krakowskiego pokój na 1-8m pię- 


trze, ne m. wrzesień, dalej od. umowy. 
Wiadomość w redakcyi „Dzien. Łódz,! 


potrzebnym jest do domu komisowo-zbo- 
żowego pod tirmą Aleksander Makowski & Co. 
w (Gdańsku. Sa 
Własnoręczne piśmienne oferty .z dołą- 
|ezeniem świadectwa z ukończenia szkół i 
curiculum vitae nadsyłać należy wprost 
firmie. f 479—1—0 


Ogłoszenie 
Komisarz sądowy sądu okręgowego piotr- 
kowskiego Lewański ogłasza pa zasadzie art. 
1080 ust. cyw. sąd., że w dniu 1 (138) sierp- 
nia 1884 r. o godzinie 10 rano sprzedane 
będą ruchomości upadłej masy Dawida 0. 
z Petersburga, który przedtem praktyko-|KOSSowskiego na Nowym Rynku w mieś- 
wał w Wiedniu przy cesarsko - królewskim. © Łodzi, składające się z rozmaitych to- 
głównym szpitalu, leczy choroby kobiet, warów i. chustek. TRE: . 
dzieci, uszne i gardiane. Nowy Rynek; w Łódź dnia 25 lipca (6 sierpnia) 1834 r. 
domu Bajbusa przy aptece W. Leinwebeia|, Komisarz sądowy: Lewański. 


6 ta Dr. J. Garfunkel. ż 
Niezaniożnych chorych przyjmuje beż- Ogłoszenie 

płatnie od 9—10-tej z rana. Komisarz sądowy, sądu okręgowego piotr. 

. 4388—1—0 kowskiego Lewański, ogłasza na zasadzie art- 

1030 ust. cyw. sąd., że w dniu 7 (19) sierp- 


W SZKOLE REALNEJ MEKIH) nia 154 o godzinie 10 rano, sprzedane 


będą ruchomości z masy konkursowej 
p NRA z Wilhelma Hese, w domu -Morytza Frenkla 
przy ulicy Cegielnianej, dom Grold-|w mieście Łodzi pod X% 110%., znajdujące 
: þerga Nr. 272 się w lokalnościach tegoż Frenkła a skłaca- 
przyjmuje się uczniów do zapi- Yo {58 7 koni, wozu, farb it. p. 
su codziennie od godziny '9-ej 
zrana do godziny 6-ej popo-| 


Łódź 26 lipca (7 sierpnia) 1334 roku. 
Komisarz sądowy:: Lewański. 

łudniu. Lekcye rozpoczną się 

18-90 b. m. ` à j i i 


DOKTOR 


Kefir Kunys 
codziennie dostać można w aptece 
Knichowieckiego na Bałutach. 

445 —3—3 


| Przełożony 
Leon Kościanowski 


ADWOKAT 
Gruszczyński Konstanty | 


otworzył kanncelaryę w mieście 7 
Łodzi, przy Nowym. Rynku, w 
domu W-go Kamińskiego, pod 
Je 239. Przyjmuje interesantów 
codziennie od godziny 8-ej do 10 

zrana iod3 do 8 popołudniu. 

ZAKŁAD NAUKOWY IZRABLSKI | | 

AL" g 

S. Goldstein |; 

12 


zawiadamia Szanownych Rodziców 
i Opiekunów, że zapis uczenie już|18 
się rozpoczął. , Konstantynowska,|;4 
dom Jakóba Friedricha, vis-a-vis 
p. Zelina. ŻA 

j i 489—1—3 z 
z. dobrym akcentem, młoda, przy- 
zwoita, żąda pół miejsca lub ze 
wszystkiem. Wiadomość w redak-|- 
cyi Dziennika Łódzkiego. 


Daniela Landau 
przeniesiony został do nowowy-| 
budowanego domu Honigstocka, przy 


ulicy Zawadzkiej. 
5 457—2—3 


MIESZKANIE 


składające się ze sklepu wraz z 4 poko- 
jami, ulica Zawadzka naprzeciw nowo-wy 
budowanógó domu Scheiblera, zaraz doj 
wynajęcia, wiad. u pp. a et Ender | 
l . 311—4— 


© 


nmns: 


SUR 0 M0 


STAN RACHUNKÓW 


Banku Handlowego W 


po dzień 3 Czerwca LI r. 


Todzi ; 


S 


Kasa, gotowizna w biletach bankowych i bilonie x 
“Rachunki przekazowe w bankach prywatnych PS 
Skup weksli opatrzonych najmniej 2 podpisami - + + * - 
Zastawy ubezpieczone: | 2745.— 
"a) papierów państwowych > > a IG 
b) listów zastawnych . . « + * . + oads 
Papiery wartościowe własność banku stanowiąc €. 
a) państwowe i przez rząd poręczone 
b) przez rząd nieporęczone ` | 
1. listy zastawne „ 24968.80 
2. udziały. . . . 3000.— 


Papiery wartościowe kapitału zapasowego 
Korespondenci: 
a) ich rachunki (loro) 


"1. Kredyty ubezpieczone papierami. 


KAN CZYNNY: 


. 13595.15 


27968.80 


aż... . 


a) papiery państwowe — ——— 
b) listy zastawne i akcye. 149016.40 
©) weksle z 8. podpisami. 1044172.39 


2. Sumy do dysp. banku (on call) 291935.97 ` 


b) Nasze rachunki (nosto) 

a) sumy należące do banku 

b) weksle do inkasy .-.. . . . s . . 4708464 
Weksle i trały na obce miejsca . . « . « « «1 « . : 
Nieruchomości . . . . . . 
Ruchomości |. s a-e e a woe e a a a a a 9 4 
Koszty urządzenia . - 2 o aa a a a 0. 
Sumy przechodnie . -. . soe «4 2 4 406 3 2 i 


Koszty. handłowe. TKU ARCE CESE 


Weksle prołestowane . | mo 2 a a a a 2 


STAN BIERNY. 


Kapitał zakładowy © o Lorna A A 
Kapitał zapasowy ZEWN NSZ ZR 
Rachunek zysków i strał -... . . . . . : 
. Niewypłacona dywidenda -. . . .. 
Rachunki przekazowe: 
a) ża okazaniem . ... . . 122642.69 
b) za Tdniowem wypowiedzeniem 94109.05 
Wkłady procentowe: 
a) terminowe . . . . 
b) bezterminowe . . . 


Korespondencji: ? 
a) ich rachunki (loro) 
a) sumy do dyspozycyi kores- 
pondentów (on call) ©. . .'305477.64 
b). weksle do inkasy .-. . . 102222.92 
b) Nasze rachunki (nostro) 
„Sumy należące do banku 
„Procent i prowizya: 
a). pobrano n poa . „ - 
b) wypłacono . A EE 
Sumy przekazowe . . HoA 
Kapitał zapomogi dla urzędników . 
Rozchody podlegające zwrotowi |. 


o. |... 


.  032442.57 
16123.90 - 


. + . . 156709.69 
. 5955.84 


. e e è è |. e a > 


Weksle do: inkasy . . . i E aD a a a 
Depozyty w przechowaniu . . ., . SRR 


. 


45158 |16 
1,49458 
1,808,691'40 


. 88289151 


o © 415 66/95 


205,739|95- 


1,532209|40 
96318161 
40,000|-— 
-1,688|21 
*-5,108|14 
245.626147 
18,503 


_ 2,120 


66 


3,570,908|68 


-1,500,000|-— 


206,310/22 
591.512 
1,868|— 


216,751|74 


648566|47 


703,442,13 

150,753;76 

739,9787 

- 86,382;05 

473/52 | 
"8,570,900|52 > ` 


222,069|52 


- 2030,859|75 


` i | jaw EEA 5 r i : 
GIEŁDA WARSZAWSKA d. 12 sierpnia. uogos) ESen "ga _—_ RUCH POCIĄGOW KOLEJOWYCH 
s ™ m4 r 
p i BY JC Rae 7 ALU a |: Łodzi godziny i mi y 
Dys- Z końcem giełd Ao ; A = aR - = A S Baai a R A 
Weksle ZA kolto = £ M Dopelniono  tranzakcye a ÉH > ERC SŚGSE odchodzą: | 5/35 | 7|25| 15 | . 5,40 
. j ) żądano | ` płacono | ; S — “S8 a przychodzę | | s 
Berlin .- 4 (16235) , dł. ter.| 2 d. 100 mr. 4 48.80 — 48 121). ; yapeazo |= | — BE do) Koluszek. . .| 6i25| sle25| 2 > 
„oo... (1684) | kr.ter.| 2d | 100 mr. » |  4867y, = 48 55 674, 60 62y, [PB głla 0a SaaR=S"| p Śkierniewie. .| 8| 1 alao | 759 
Inne niem. miasta bank. | dŁ ter. | 24. | 100 mr. 4 mm na RE a „ISB E » Warszawy . 10110 5155 | 9! 
AOC! J kr. ter. | 2.0. | 100 mr. 3 =.> pA sPO$ | esman SSS oS „ Piotrkowa . . 9148 | 83155 | 11 Aj 
Londyn . « 1 « . . | dł. ter. > 1 3 ka = = a a5 3 A 8 Granicy BEE: F alas | alaa 
E E EE kr. ter. m. 15. 9.89 = '9 88 »| qoroqzjy |-- Tar z Osmowca . . - 28. 
Paryż +. a PK . ..| AL ter. |10 d. |. 100 Fr. 8 Zi z | a : 8 : A sj Snn E n Krakowa. . . AR 3130 
WERONA . | kr. ter. | 10 d. | 100 Fr. M 39.55 — 39 421) JE MEEI EM „ Lwowa . . 5130 
Wiedeń . . © (——) dł. ter. | 3 d. 100 flor. : 4 — m — 322 „| APOI] jS iauna ooa GÓ » Wiednia. A 5l16 
. . . (188!/,) | kr. ter. | 8 d. |- 100 tor. 4 81.75 ea 5 Raz OD, H Wrocławia . . 8/43 
A » ei | 1 d. - 1 H OAK | SFA = : t 
Patersburg.. 2 «© . . + dł ter. | 2d. 00. rs. 6 — = „ JAPPEN]. |ERas SÓ555— Katas, o. 105% 
ER 5 i p pe g 5 > = re > [2 > r — ra r ra A A 3? Alek s dr x 5 RIU 955 
ag ion końe. giełdy ; AS 'Dopelnio-| Z końc. | giełdy | pe|: — | 5 zad dni Taga] » porsandrowa,| 1/20 830 
Papiery państw. | SĘ Dop etnionejZ końe-gioldy Akeye. EE ani po R „BE $ ETES DTE] „ Berlina , . „| 6/50 GI10 
(za 100 rs.). a a TAA żąd. | płaćon|. (za 100 rs.). a e « |żądano | płac. |a| S > | BIE) agg gia RE n Brześcia litews. | 9150 
Obligi Skar..Kr. Pols. duże| 4 m] | | Akeye D. 2. War-W.100r.|. 4 ——-| —-—|—-|AĄ 5 8 |BAŻZGARAŻGŹZĄGE| » Moskwy. . „| 10138 
Listy Likw. Kr. Pols. dużej 4 ——| 87.50] ——| »  »  W-Byd.500r.| 4 == =j ——|p] © A Egana R] „ Petersburga j 7|23 | 9j 
nowono » małej 4 nm] 87:25] mam] n» ooa „0 100r.|- 153 | ——| ——| 8 Po JZZDLZTAZEGAR| „Mławy . 9/47 | a 
Ros. Poz. Ws. I em.1000r.| 5 ——| 98.50] ——]| n n - Teres.1000r.| 5 ——| ——| ——N A S o 23 a T| » Lublina, 9127 
100r.|. 5 —.—| [93.50] ——| wom jn d0dr.| -B cej: GŁ] 143. 2 ES 8 p Sa 5. Suf p Kowla . ao 3l14 
me A at 23 —.—| |93.50] — —| 3 WVabr-Łódzkiej| Zza BAZY ZE © Ba JN o g BE 2 ga Kii , 
mow w » b0or.| 5 a ś SJ ORNE i P AF = a N E S £| p jowa . . 8128 
u, 1000r.| 5 tm | 098.80) ——| mo jn Nadwiślańsk. |). m LaTe RE |2. 8.885 gao” i 
Ri 4 y 3 100r.| 5 ——! 193.606] —.—| n» Bauku Handlowego taq a ŚŚ Baia g8 
: Farszawie 25 PeP ona VEE eng T i p 
nono» l, 1000r.] 5 ——| (93.50 —.— oy Warszawie 250r. l GU a a a H ds Z ZZz EE do Łodzi godziny i minut y 
»o mon wór.| 5, ——| 9360] ——| n» War, Bam Dys; 250 r. KE WE ró ZGK BE e © e przychodza: | 10,107 5 Ę 
dis a Brar isod lem] 5. T La ZL „ Bau.H. w Łodzi 250r.|| e | saa woqog| [PF 2—8 oea IiOo | 45 | 825] 120 
: 1866l1em.| 5 m | | „War. Tow.Ub. od ognia : ` OP SB A AAC z% k | SZER R 
Bilety ban Pań. Ros. lem.| 5. -n| = —— z wpł. Ts. 125. 260r. ——| mm] mać HS e n en nmmr Skierni. kj -j 310 sl 7,25 | 10;20 
PE GSA TWE JOE > War. low.F.Cukruó La : ataje araen eaaa o ernewie . .| 750 1 IE 
Ę | 5 =] ——| | m] NI „Low. kru600 à ——| ——| „|. PPAS aana onan a <- Warszawy | 1/26 8'58 
W ae a ME ea | l mm] ». Cukr, Dobrzel.. .500x. || = ——| mo js || || awy <. f 6— | 11|10 elso 
Listy Zaslawna (za 100r.) | —.—| 2] » n» Józelów 260r.|| 8 : | mm] —— A yaua po |z|» Piotrkowa `. 5 13 116 | 5159 Í 
zr. 18698.Ilit:.A] 5 ——| 97.20] ——| m on Czersk  "250r.j| 2 =.>] =.=] =] z Ru || E E akA BOA Sj45 | | | OJO 
A , ÚB. 5 ——| ario ——| w». Hermanów260r. || Ż NE EE OWE 2 SE JG" M wosiowu © 7 | 040] 7)50 |. 1|15. 
się A „ „małej 5 TEE e Lóna gó Ea: z a | E BE Bd|  wpoag|” lioen e =j” TOTA "| t016 | 765 | 1 
Ser. H lit. A. mai 20 02 «Leonów  250r.|| > ——| meme] mi— Na PZL] ? : * 8 
Pa SE A it. B. ż ER | O NERBE Z „ -„ Częstocice 250r, = AE ROSZ EE i gozgy |F 8 _ 8 8 RUG ` “is 
» M | k malej 5 ma), że ED Zm n I W. F. Stali 1000r. 2 —— inj man] I ; r 5 adam onanan g| 1 Wroclawi 3'30 
wow n BEIRA] 5 ——| 96,40] ——| „Tow. Lilpop, Rau ijj a SDE s ||" g"—] "i | 623 
lit.B.| 5 : >| 96.30] —.— Loewenstein 1000r. pa peenaa =] e) BP] OT o lanana ona aa | » Kutoa. . ..., 4'45 54 
> nono N. målet 5 —.—| 96.20] —.—| n Tow. Zakł. Metal. B.||-E N jm] » Aleksandrowa a 4-1129 Gji8 
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